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C s n y  p r e n o m e n t r i
.łDonsjr ni miesięczny we Lwowie za poł wydania 

gazety 2 korony.

iu  cediiewhą dwukrotna dostawę do do>iiu doolaca 
się 00 halerzy.

Z przesyłką pocztowe w kraju i monarchii: 
miesięcznie. 2 K 50 h. | t  dwukrotną 3 K — h.
kwartalnie . 7 „ 50 .  1 wysyłką . . 9 .  — _
roczn e . . 30 ,  — ,  | pocziową . 36 _ — ,

W Niemczech miesięcznie . . . . .  I K — h
W it nych państwach Zw. p. miesięcznie 9 ,  — Ł

C en y o g ło s z e ń :  Z c w iersr lednoszpoltow) pedtorrj 
lub jego m iejsce 24  hal. N a d e s ła n e  za w iersz m -  
titowy l ib jego m iejsce 80  hal. Po  kronice wiersz 
i  kor. N e lćro lrg ia  . > wiersz petitowy 60  hal. —  
D ro b n e  o g ło s z e n ia  po 6  'tal. za wyraz, wyrazy 
tłu ste m i cz c io n k a m i liczą się podwójnie. Num er 
pojedynczy we Lwowie 4  hal., na prowincyi d hal.
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POMYŚLNY WYNIK „REUNIONU".
✓ .

Mocarstwa uznaję autonomię Albanii i port hamilowy dla Serbii. — 
Wrzecie w Czarnogórze.

Lw ów , 21. grudnia.

( « )  Ambasadorowie sześciu potęg europej
skich przywożą babci Europie na gwiazdsę rze
czywiście piękny podarek. Oto według wydanego 
wczoraj w ieczorem  komunikatu zgodzili się na 
autonomizacyę Albanii i przyznanie Serbii portu 
handlowego nad Adryatykiem. Fakt, że propozy- 
cyę tę podpisał am basador rosyjski iest wi e l k i m  
s u k c e s e m  d y p l o m a t y  *. u-s t r o-
W ę g i e r ,  które nigdy nie • .••uowiska
odmownego wobec chęci b « . ,  \ ia do
stępu do m orza. Pozostaje nutu: . , n.cze 
sprawa bardzo w ażna: oznaczenie grunu. autono
micznej Albanii, początek jest już jednak zro
biony.

{Telefonem od naszego korespondenta).
Wiedeń 21 grudnia.

Od osobistości kompetentnej otrzym ał wasz 
korespondent następujące uwagi o położeniu:

Piątkowe dzienniki przyniosły wiele wiado
mości o ruchu antydynastycznym w Czarnogórze. 
W iadomości te są m ocno p r z e s a d z o n e .  
Praw aą jest, że w Czarnogórze istnieje niezado
wolenie z powodu wojpnnych niepowodzeń, wy
suwanie jednak z tego daleko idących wniosków 
o przyszłości dynastyi i połączeniu Czarnogóry  
z Śer~ią, byłoby przedwczesne.

—  Czy nie zachodzi obawa, że w razie, 
jeśliby S e rii a otrzym ała prawo użytkowania Anti- 
vąri lub Dulcigno, przemieni je n a  p o r t y  
w o j e n n e ?

—  P j tanie to nie jest aktualne, gdyż 
C z a r n o g ó r a  n i e  o d s t ą p i  t y c h  p o r -  
t ó w. Zresztą Antivari nie może być portem  wo
jennym, ponieważ góruje nad niem Spizza a 
Dulcigno jest portem zbyt piaszczystym.

—  A San Giovanii di Medua ?
—  San Giovani nie należy do Czarnogóry, 

Austrjfa zaś ciągle stoi na stanowisku n i e n a 
r u s z a l n o ś c i  w y b r z e ż a  A l b a n i i .

—  Jakie będą przypuszczalne g r a n i c e  
A l b a n i i ?

—  Odpowiedź na to pytanie byłaby roz
wiązaniem całego problemu bałkańskiego. Jest  
to najważniejsza rzecz z prog-amu obrad lon
dyńskiej Konferencyi am basadorów.

Pomyślny wynik reuniomi.
Londyn. (Ofioyalnie). Ambasadorowie 

polecili, by Albania otrzymała autonomię,

z tom postanowieniem, by Serbii zagwa
rantowano handlowy przystęp do morza 
Adryatyckiego. Zastępcy sześciu wielkich 
mocarstw' podpisali w zasadzie tę propo-
ZY*YC.

Londyn. (T B K ) Reuter donosi, że koła dy
plomatyczne zapatrują się na p o ł o ż e n i e  e u 

r o p e j s k i e  o p t y m i s t y c z n i e .  Pojnimo 
tajemnicy, otaczającej kóhterencyę ambasadorów, 
przyznają, że konfereneya ta wyaała pomyślny 
wynik.

Witdfcń. (T el. w ł.) „N. fr. P resse" donosi, 
że wyników korferencyi pokojowej nie można o- 
czekiwać przpd połową, stycznia. Po  rozstrzygnię

c i u  kwestyi terytoryalnych rozpocznie się wła
ściwe zadanie reunionu ambasadorów. Ma on 
rozstrzygnąć ważne sprawy: autonomię Albanii
(w zasadzie już ją uznał —  Red , „Oaz. Por 
gianice jej i kwestya kolei. Likwtdacya tureckich  
rządów potrwa rok.

Londyn. (T el. wł.) Ambasadorowie rozwa
żają projekt wysiania specyalnej komisyi dla stu- 
dyów dc Albanii.

Bukareszt. (T B K ) Nowy poseł w Londynie, 
Nizu, wyjechał na swe stanowisko.

Bukareszt. (T B K ) Rząd francuski zawia
domił rumuński, iż nie ma nic przeciw zapro
szeniu posła rumuńskiego na konferencyę araba* 
sadorów w Londynie w tych wszystkich wypad
kach, które dotyczą Rumunii.

ROKOWANIA POKOJOWE.
Belgrad. (T eł. wł.) Przeważa tu nastrój 

pessymistyczny. Dalszy ciąg wojny jest 
uważany za nieunikniony.

Berlin. (T el. wł.) „Loc. Anz." donosi z 
Londynu, że jeśli m ocarstw a nie wkroczą, wówczas 
konfereneya pokojowa zakończy się pono
wnym  wybuchem wojny. Podobne już i Kiamil 
basza skłonny jest do dalszej wojny.

Wiedeń. (T eł, w ł.) „Zeit“ twierdzi, że „nie
porozumienia między państwami bałkańskiemi są 
czystą komedyą z dobrze rozłożonemu rolami.

Londyn. (T B K .) Na bankiecie wydanym 
przez lordm ajora na cześć delegatów pokojowych 

s ą u i t h powiedział w toaście, że n i 9 w s t y 
d z i  s ię  p r z y z n a ć ,  i ż  j e s t  e p t y m i s t a ,

Konstantynopol. (T B K .) Kurdowie wy
słali do wielkiego wezyra telegram  podpisany 
przez wielu notabli kurdyjskich, w którym prote
stują przeciwko niehono^owemu pokojowi i za

pewniają, że szczepy Kurdów w razie potrzeby 
od s t a r c z ą  4 0 0  o d d z i a ł ó w  o c h o t n i -
c zy eh. m

Wrzenie w Czarnogórze.
Wiedeń. (Tel. w ł.) Tutejsze koła dyploma

tyczne otrzymały vvi dom ości o poważnym ruchu  
antydynastycznym w Czarnogórze. Ruch ten ma 
swe źródło w niezadowoleniu z wyników obecnej 
wojny, która nie dała żadnych zdebyczy, a kraj 
naraziła na wieikie ciężary w iudz.ach i pienią
dzach. P rasa belgradzka, które pragnie połącźe- 
ma obu krajów, bardzo szeroko o tern się ruz- 
pisuje. Na jaw wychodzi w całej pełni antago
nizm serbsko-czarnogórski.

Wojna morska.
Konstantynopol. (T B K ) Słychać, że f l o t a  

t u r e c k a  w y p ł y n ę ł a  z D a r d a n e l ó w .  
D otychczas niema wiadomości o b4twie.

Konstantynopol (T B K ). Dzienniki poran
ne donoszą, że Grepy opuścili Tenedos.

Konstantynopol (T B K ). Dzienniki donoszą, 
że 4000  greckiego wojska wylądowały w Mo li we 
i Dżumakoj na wyspie Mitylene. K cło Dżumakoj 
rozpoczęła się walka ze załogą turecką.

Konstantynopol (T B K ). Podczas bitwy 
morskiej d. 16  Wm. turecki komendant wysłał do 
greckiego następujący radiotelegram : „Pańskie 
arm aty chybiają, nastaw je pan niżej na 2 0  m e
trów ". Telegram  ten ma być zem stą za telegram  
Greków z początku bitwy, brzm iący: „Obsadzi
liśmy Tenedos i oczekujemy dalszych rozkazów".

Saloniki (T B K ). Przedw czoraj Turcy na
padli na Regliste kolo Floriny. Ponieważ Turcy 
znajdowali się w przewadze G recy ulegli, ale o- 
trzymawszy posiłki znów odparli Turków.

!

Po „expose“ Kokowtewa.
Petersburg. (A g. tel.) Duma orowadzila 

wczoraj dyskusyę nad ostatniem expose Ko- 
kowcewa.

P u r y s z k i e w i c z  oświadcza, że prawica 
może tylko n e g a t y w n i #  zaahow ać się wobec 
#xpo»ś.

Polityczna histerya j#st j t f #  stronnictwu 
obca, chce ono pokoju, ale nie za wszelką cene. 
Oświadcza wśród gwałtownych w y c i e c z e k  
p r z e c i w k o  A u s t r y i, za co go prezydent 
przywołuje do porządku przy oklaskach prawicy
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i centrum —  ź t  naród rosyjski w ewentualnej J 
wojnie ze swym historycznym wrogiem będzie 
zgoJny i zapomni o wszystkich różnica.ch partyj
nych. (Oklaski na prawicy).

5or„ M a l i n o w s k i  oświadcza, śe socya- 
liścl są przeciwni wciąganiu Rosyi do wojny i 
przyłączają s.ę  do protestu antywojennego mię* 
dzynarodowogo proletaryafu.

Reorganlzacya armii francuskiej.
P a ry ż . (T R K ). Izba przyjęła wczoraj usta

wę o reorganizacyi kawaler/i. Dep. R e i n a c h  
dtomogal się w dyskusyi reorganizacyi kawalesyi, 
krora obecnie jest gorsza cd niemieckie'. Jest  
przeciw ko dwuletniej służbie, już obecnie trzeba 
pr oprowadzić reformy, by potem n a było za 
późno. (Oklaski).

Sprawozdawca B e n a r e t  oświadczył się- za 
obniżeniem czasu służby.

Minister wojny M i l i  e r  a n d  zaznacza, ie  
studyuje usiawę, która zapewne jednomyślnie 
będzie przyjęta. (Oklaski). Ma ona na celu skon
solidowanie tego, co istnieje, i uniknięcie nie
bezpiecznych improwizacyi w czasie wojny.

Parlament jedzie na święta.
(Telefonem od naszego korespondenta).

W iedeń, 21 grudnia.

Parlam ent wymęczony trzydniową obsiruk- 
cyą, jedzie już na święta na dobrze zasłużony 
odpoczynek. W czoraj na ostatniem  przedświąte- 
cznem posiedzeniu załatwił ustawę o świadcze
niach wojennych, przedłużył prowizoryczny regu
lamin na pół roku i rozpoczął w reszcie dyeku- 
syę ogolną nad pragmatyką służbową. Następne 
posiedzenie odbędzie się w p i ą t e k ,  zaraz po 
świętach.

Popołudniu odbyło się posiedzenie komisy! 
bueżetowej, które było n i e s p o d z i a n k ą ,  
gdyż Słowańcy nagle poniechali obstrukcyi, o- 
trzymawszy prawdopodobnie ważne koncesye 
finansowe. Ubrali to w ę formę, że przyjęii z 
zadowoleniem do wiadomości przydzielenie 
sprawy kas centralnych dla spółek i  konrsyi bu
dżetowej do gospodarczej, która zbiera się 27 b. 
m. Było ło jednam z ich życzań, g d /ż  przedło
żenia to ma zapewnić ich kasom Ralfiisana  
wlęk.zy kredyt.

Dziś odbędzie się dalszy c :ąg posiedzenia 
komisyi budżetowej. Słoweńcy zaniechali już 
obetrukcyi, isn ieje  jednak o u f w a  o b s t r u k 
c y i  r u s k i e j ,  choć jak z innej strony słych. ć, 
Rusini nie będą obstruowoli. Możl.we, że już 
w południe odbędzie się głosowanie nad prowi- 
zoryum budżetowem.

UNIWERSYTET I REFORMA 
WYBORCZA.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W iedeń, 21 grudnia.

Jak  się wasz korespondent z ofieyalnego 
źródła dowiaduje, wczoraj odbyły się kilkugo- 
dz i.ne narady prezydyum Koła w sprawie uni
wersytetu. Do decyzyi nie przyszło, n i e m a  
w i ę c  p o w o d u  d o  a l a r m o w a n i a  s p o 
ł e c z e ń s t w a  wieściami, które polegają t, lko 
na dowolnych kombinacyach, tembardziej, że z 
natury rzeczy obrady otoczone są ścisłą ta je 
mnicą a z łona prezydyum Koła ż a d , n a  i n-  
f o r m a c y a  m e r y t o r y c z n a  nie wychodzi.

Na rokowania składa s :ę cały szereg roz
mów między stronami inter sowanemk Ze strony 
polskiej biorą w nich udz ał bądźio prezydyum  
bądź niektórzy członkowie jak np. prof. Jaworski 
jako delegat dla sprawy uniwersyteckiej. Konte- 

eneye odbywają się z premierem S.iłrgkhiem, 
rub min. Hussarkiem pyzy uczestnictwie Rusinów 
lub bez nich, bsdź też wnrost z samymi Rusi- 
Inami, zależnie od okoliczności, od przedmiotu 
narad, łub potrzeb, ustalenia pewnej taktyki.

Wszystkie te rozmowv dotyczą rozmaitych  
szczogółów, z żadnej z nich nie można wysnu 
w eć wniosków, bo dop ero z caioks tałtu ich 
wyłoni się jakiś rezultat. T vm czas2m prasa wyj
m ując poszczególne frogmsn-y nadaje im niepo
trzebne znaczenie i przez gmatwanie sprawy nie
pokoi opinię.

O godz. 6  wieczorem byli b p. K. Lewicki i 
Kołessa u prez. Sturgkha. O godz. 8  rozpoczęło 
się k o n f e r e p e y a  p o l s k i c h  i r u s k i c h  
z a s t ę p c ó w  baz u d zia łu  namiestnika, który 
odjechał ji>ż do Lwowa. Wjiięli w niej udział pp. 
L ec, Skarbek i Abrahamowicz, Lewicki i Koł ssa. 
Konfcrancya dotyo7y’a sprawy uniwersytetu i za 
kończyła się o godz, 10 w nocy. Przebieg i wy
nik trzymany jest w ś isłej tajem nic'’. Dziś u- 
aają się pp. Leo i Lefcicki do prez. Sturgkha.

Jak  donosi „5iav. C orr.“ dziś ma s.ę oubyć 
ważna konfereneya, w której opróęz polskich i 
ruskich przywódców, weźmie udział namiestnik, 
oraz polscy i ruscy profesorowie uniwersytetu. 
Wiadomość ta nie jest prawdziwa już choćby ze 
względu na to, że namh stnik wyjechał z W iędnij, 
a w sprawie uniwersyteckiej wogóle udziału nie 
bierze.

Porozumienie w sprawie reformy.
W iedeń. (T el. wł.) Jak s ły c ia ć , w snrawie 

reformy wyborczej doszło już J o  porozumienia 
między stronnictwami pclsniemi, a prawdopodo
bnie także pols..iemi i rus iemi, W styczniu ma 
się zebrać komisya dla reformy wyborczej, jeśli 
na niej nie przyjdzie do porozumienia, wówczas 
zachodzi możliwość rozwiązania Sejmu i nowych 
wyborów pod hasłem reformy.

S.Kład Sejm u według rzekomego kompromi
su przedstawiałby się n astępująco :

Polacy Rusini 
wielka własność 4 4  1
kurya wie ska 5 5  45
średnia własność 4  4
miasta 37 /
kurya powszechna 12 —>
Izby ha dlowe 5  —

„ r kudzielnicze 2  —
wiry liści 10   3________

Razem 169 60
czyli Sejm  miałby 2 2 9  ( ? )  posłów

Lwów otrzym ać ma 9  mandatów, Kraków 
6, Tarnów, Kołomyja, Przem yśl, Tarnopol, S ta 
nisławów i Drohobycz po 2  mandaty.

KOŁO POLSKIE,
^-Komunikat z posiedzenia Koła polskiego w d. 20  grudnia'.

Wiedeń. (T B K ). P rezes dr. Leo zawiada
mia, że otrzymał cd  prof. B ah siisa  i Fiericha  
p< dziękowanie za i rzedstawienie ich Izbie po
słów przez Koło na członków trybunału stanu. 
W sprav Je u n i w e r s t e t u r u s k l f  g o  . d- 
bywajr się dalsze rokowania i dlatego prezydyum 
Koła ie uchwaliło jeszcze złożyć Kołu sprawo* 
zdan a. Podstawą tych rokowań, co s ę same 
p rz e z  się r .z u m ie , jest uchwała Kuła z dnia 
22 maja b. r.

Na najbl.ższem posi"dzenłu Izby w dniu 
27 bm. nastąni dokończenie dyskusyi nad prag
matyką służbową, a potem załhtwione b /e  ma 
prowizoryum budżetowe i kilka innych spraw, 
z których pows aly z inieyatywy Koła proje t u- 
stawy o uwoln eniu od pod tku bydła, dorzyna- 
nego z konieczności, w ejdzie na porządek dzien
ny Izby zaraz po prowizoryum budżetowem.

Nad zasadami p l a n u  f i n a n s o w e g o  i 
umożliwieniem sonacyi fiansów krajowych to zą 
się jeszcze obrady między stronnictwami. Nie 
doprowadź ły one d tychczas do porozumienia, 
ale istnieje zamiar przyspieszenia ich zaraz po 
świętach, by znaleźć p o t r z e b n e  p o k r y c i e  
na w p r o w a d z e n i e  w ż y c i e  p r a g m a t y *  
ki  s ł u ż b o w e j  i przygotować podstawy ti.a n -  
sowe d l a  S e j m ó w  k r a j o w y c h ,  praez 
przekazanie nowych źródeł dochodów. Sęsye  
sejmowa zostaną z tego powodu przesunięte w 
styczniu b. r. o dwa aa trz 'ch  tygodni.

W związku z planem finansowym pozostaje 
sprawa załatwienia reformy podatku domowo- 
klasowego, co  do której robi się starania, by ją 
w ciągnąć do planu finanse wego, lub przynajmniej 
trakt-w ać równorzędnie. Projer.tpwi temu sta 
wiają opór posłowie czascy i nieVnieccy z m ast, 

om Jgając się rów norzęćn 'go uchwalenia r formy 
podatku dorr wo-czynszowego. Połączenie tych  
obu spraw odroczyłoby załatwienie pierwszej na 
długi czas.

W końcu prezes złożył członkom Koła pol
skiego życzenia świąteczne, wyrażając nadzieję,

że po świętach znajdziemy się w warunkach u- 
możliwiaj^cych nam załatwienie ważnych sgrąw  
dla dobre kraju.

P. K o z ł o w s I  i pragnie zapewnienia, że 
orędzie cesarskie w sprawie uniwersytetu ruskiego 
nie będzie wydane bez podania te. stu do wia>» 
dcm ości Koła.

Na zapytanie to wskazuje minister skarbu  
Z a l e s k i ,  że pr i z s Koła usłyszał już z ust 
monarchy w czerwcu b.-. zapewnienie, iż żadna 
oprawa narodowego znaczeniu w kraju me zosta
nie załatwiona bez wiedzy naszej parlamentarnej 
reprezentacyi. W sprawie uniwersytetu traktuje 
rząd z kierownictwem klubu ruskiego, z a  w i e 
d z ą  i w p o r o z u m i e n i u  z p r ć z y d y u m  
K o ł a ,  z którym pozostaje w ścisłym kontakcie. 
Kiedy zaś i rzf-dst wi tę sprawę Kołu polskiemu, 
to nie należy do ministra, ale do prezydyum  
Koła.

Prez. L e o  wyjeśnia, że bez porozumienia 
z Kołem nie zostanie orędzie wydane, a 
trudno sobie nawet wyobrazić, aby prezv 
dyum w tak ważnej sprawie chciało bez u 
poważnienia Koła dec dować.

Na zapytanie p. S r e d n i a w s k i e g o  co  
ao terminu wniesienia w izbie programu budowy 
kolei lokalnych, tudzież na zapytanie p. D o b ij !  
co do obecnego stanu noweli kanałowej, oznaj
mił p r e z e s ,  że na razie zapanował zastój w 
konferencjach, m ających na celu przyśpieszenie 
tych spraw, gdyż wniesione wskutek niebezpie
czeństwa wojny przedłożenia wo skowe zajęły całą  
uwagę rządu i parlamentu. Dopiero po uspoko
jeniu nadejdzie pora do dalszych kroków.

W y s o c k i  dom aga się wyv arcia nacisku 
celsm  załatwienia sprawy reformy regulaminu 
Izby posłów co umożliwiłoby normalną pracę w 
parlamencie.

G e r m a n  jako przewodniczący komisyi 
regulam nowej wyjaśnia, że po świętach Wielha- 
nocnych przeszłego roku ma wejść na porządek  
pbrad Izby uchwalony już przez komisyę projekt 
nowego regulaminu.

Ś l i w i ń s k i  domaga ślę wydania ofieyal
nego komunikatu o sprawie uniwersytetu ruskiego 
celem  uspokojenia opinii publicznej. Prezes Kołb 
wyjaśnia że nastąpi to we właściwej chwili.

IZBA POSŁÓW.
(130 posiedzenie XXII. sesyi z dnia 2 0  b. m .)

Wiedeń. (T B K .) Izba przyjęła w trzeeferri 
utykaniu 2 5 0  glosami przeć.w 116  Ustawą 
o świadczeniach wojennych.

Następn e przerwano posiedzenie celem  za
pisywania się mówców do rozprawy nad spra
wozdaniem komisyi regulam now ej w sprawie 
przedłożenia mocy p r o w i z o r y c z n e g o  r e 
g u l a m i n u .

Po  przerwia sprawozdawca G e r m a n  za
gaił obrady, poczem przemawiali pp, Ferdynand  
S e i d l  i Michał B r a n d 1.

Postawiono następnie wniosek o zamknięcie 
dyskusyi, co wywołało h a ła śliw e  p ro te s ty  cze
si, ch radykałów. Kilku z nich wyrywa nakrywki 
z pulpitów i poczyna niemi stukać. P . L i s y  
gwiżdże na syrenie. Kilku Słoweńców bierze 
udział w tych hałasach.

Tym czasem  przyjęto wniosek o zamknięcie 
dyskusyi. Wrzawa ustała.

Przemawiali mówcy generalni S  e i t z i 
M i k l a s ,  poczem nastąpiły sprostowania. Mię ’zy 
Innymi przemawiał p. J a r e ,  którego przewo- 
dn czący trzy mzy upominał, hby nie wychodził 
poza obręb prostow ani} fektów. Gdy mówca nie 
zastosował się do tego, prezydent odebrał mu 
głos.

Izba przyjęła w n i o s e k  w s p r a w i e  
p r z e d ł u ż e n i a  tym czasowego regulaminu 
Izby aż po dzień 3 0  czerw ca 1913.

W dyskusyi oświadczył p. P e t r u j z e w i c z  
że Związek ukraiński stoi na stanowisku, iż 
wszelkie ograniczenie parlamentarnej swobody 
postępowania ma na celu uniemożliwienie mniej
szość om walki o równouprawnienie względnie 
znaczne tej walki utrudnienie. Jak  długo sprawy 
narodowe nie są uregulowane, musi Związek 
ukraiński przedłożenie uważać za bardzo nie
bezpieczne i dlatego protestuje przaelw niemu.

N astępnie Izba przeszła do dyskusyi nad



Nr, 1053. „tiazcfa Pcranna* z ajnią 21. grudnia 1912. Str. 3.

pragmatyką służbową cHa urzędników.
Referent C z e c h  zaznacza, że zarówno 

komisya, jak i większość organizacyi urzędniczych 
poniosja ofiary godząc się na uchwały Izby pa
nów a to dlatego, bv umożliwić prędkie wejście 
w życie pragmatyki.

P . Lew L e w i c k i  oświadcza, że Rusini 
życzą sobie pragmatyki w duchu postępowym. 
W obec stosunków panujących w Galicyi nie mają 
interesu w popieraniu przedłożenia.

Po  przemówieniach pD. 5 1 e i s k a 1 a i 
S  t a h 1 a dyskusyę zamknięto i wybrano mo- 
ców  generalnych M a t a k i e w i c z a  i B u r z i- 
v  a 1 a, ppczem obrady przerwano

Ustawę o kasach dla Spółek zarobkowych 
i gospodarczych przekazano bez pierwszego czy
tani a komisyi.

P . M a r k ó w  w zapytanii. do prezydenta
0 wiadcza, że podobnie jak i gdzieindziei, stron
nictwo jego urząd.iło składki na rannych Czarno- 
górców. Dopatrzono się w tern zdrady stanu i 
na podstawie patentu policyjnego księży i inne 
osoby zasądzono na kary i areszt. Prosi prezy
denta, by postarał się o jak najrychlejsze zała
twienie wniesionej w tej mierze in*er elacyi.

P . K e m e t t e r  (chrz. sp .) w zapytaniu do 
prezydenta powołuje się na doniesienia dzienni
ków, według których prezydent miał parlam en
towi wyznaczyć czas do obrad tylko ao  31 sty
cznia. Mówca protestuje przeciw temu ukrócaniu 
prąw parlamentu.

W icepr. P o g a c n i k  gani treść i sposób  
zapytań pp. Markowa i Kem ettera.

W śród wpływów jest wniosek p. h  a 1 b a n a
1 tow. w sprawie wsparcia dla niezdolnych do 
pracy sierot po urzędnikach państwowych, inier- 
pelacya p» M a r k o w a  i tow. w sprawie rewi- 
zyi domowych i aresztowań wśród partyi nuro- 
dowo-rosyjskiej w Galicyi.

Następne p o s i e d z e n i e  w p i ą t e k  27  
b. m. o godzinie 11 -tej rano.

Obrady nad budżetem*
Wiedeń. (T B K ). Komisya budżetowa ze

brała się po nosiedzeniu Izby celem  dalszych 
obrad nad p r o w i z o r y u m  b u d ż e t o w e  m.

P.  K o r o s e c  wywodzi imiemerr. klubu 
chorwacko-słowieńskiego, że tylko w tym celu 
podjął klub ten ostrzejszą taktykę, aby dać wy
raz niechęci z powodu niemożl wych stosunków 
rządowych w krajach południowo-słowiańskich. 
Taktykę tę chciano złam ać za pom ocą gwałtu 
przewodniczącego i większości komfsyi. Żąda
liśmy zadośćuczynienia za znane głosowanie ko- 
misyl j tej satysfakcyi nie dano nam jednak, 
z powodu tego prowadziliśmy dalej obstrukcyę, 
aby udowodnić, że nie pozwolimy scbie zadać 
gwałtu. Z  drugiej strony stronnictwa okazały dla 
nas w pewnym kierunku życzliwość i dlatego u- 
ważamy z a  s t o s o w n e  o b e c n i e  w s t r z y 
m a ć  o s t r z e j s z ą  k r y t y k ę  p r z e c i w  
p r o w i z o r y u m  b u d ż e t o w e m u .  Rów no
cześnie oświadcza mówca, że na znak protestu 
głosować będzie przeciw prowizoryum.

P. K o l i s c h e r  zaznacza, że mówi imie
niem wlasnem i wywodzi, iż n a l e ż a ł o b y  
S e r b i i  u m o ż l i w i ć  k o r z y s t a n i e  z j e 
d n e g o  p o r t u  n e u t r a l n e g o .  Jeżeli w 
swoim czasie Ant'vari jako port hcnJlow y kon- 
cedowano C zam ogórcom , to nie byłoby wyklu
czone, bez kolizyi w hwestyi albańskiej, zgodzić 
się także na to, aby Serbia korzystała z jednego 
portu handlowego, n. p. S a n  G i o v a n n i  d l  
M e d u a. Mówca podnosi konieczność przyja
znego stosunku sąsiedzkiego z Serbią, celem  
przywrócenia dobrych stosunków handlowych, 
których przemysł koniecznie potrzebuje. Byłoby 
bardzo ważne uzyskanie koncesyi cłowych od 
Związku bałkańskiego przy sposobności zawarcia 
pokoju.

P . 5  c  h r a f 1 , odpowiadając na wywody p. 
Kolischera, oświadcza: iż agraryusze wcale nie 
będą przeciwni rewizyi cłowej, życzą sobie i żą
dają jej nawet, tylko zastrzegają się przeciwko 
temu, ażeby rewizya ceł ochronnych zaczęła się 
przy. cłach na środki żywności i produkty agrar
ne i żądają, aby w pierwszej linii zniżono cła na 
produkty przemysłowe, jak żelazo, m ateryały bu
dowlane, narzędzia itp. W tedy agraryusze zgodzą 
także, na zniżenie cen agrarnych.

Mrtwca zajmuje sic^ pogłoskami, źe Masaryk

w Belgradzie imieniem wspólnego rządu p ertra
ktow ał; mówca protestuje przeciw temu, że nie 
wybrano do tego urzęci.ika, stojącego ponad 
stronnictwami. —  Ź ąd j wyjaśnień, d l a c z e g o  
b y ł y  k o n i e c z n e  z b r o j e n i a  i i c h  n a 
s t ę p s t w a .

P . D i a m a n d omawia politykę haddlowo- 
rolniczą w związku z zagraniczną i polemizuje z 
wywodami mini-trów handlu i rolnictwa.

P . K ę d z i o r  wnosi następującą rezolucyę:
1 )  Wzywa się rząd, by myśl ustawy z 4/1 

1909  wypłacił datki z państwowego funduszu m e- 
lioracyjneg i na utrzymanie przedsiębiorstw w tej 
ustawie oznaczonych, zwłaszcza zaś na zabudo 
wania potoków górskich i budowle przeciw wy
lewom ;

2 )  wzywa się rząd, by powiększył personal 
oddziałów Ieśno-technicznych i zabudowań poto
ków w ten sposób, hy techniczne projekty dla 
tych robót wod.iych, które zostały zaproponowane 
przez reprezcntacye krajowe, mogły byr wcześnie 
ułożone, a prace okoio nich natychm iast po wej
ściu w życie dotyczących ust-w  krajowych bez
zwłocznie zaczęte.

P. A n g e r m c n n  wskazuje na corocznie 
w zrastający niedobór bilansu handlowego, który 
obecnie dos ęga miliarda koron. Winę tego widzi 
w znacznej części w ka telach, które towary w 
kraju sprzedają po drogich cenach. W handlu 
światowym Austrya bierze udział w 3 ‘4 % t gdy 
N em cy w 11 '4% - Zarzuca rządowi, źe nie wy
konał ustawy o kanałach z r. 1901, co się już 
teraz mści. Kończy apelem do komisyi, by przy
czyniła się do rychłego wykonania kanałów.

Następne posiedzenie dziś o 10 rano.

Sejmy.
V,!edeń. (T B K ). „W. Z tg." ogłasza patent 

cesarski o zwołaniu Sejmu morawskiego na 23  
b. m. Sejmów Dolnej Austryi i Bu..o.viny na 
27 b. m.

Stan min. Hussar ka.
Wiedeń. (T B K ). Stan min Hussarka jest 

zadowalający. Minister wczoraj dwie godziny 
siedział w fotelu. Cesarz zapytywał zwów o stan 
jego zdrowia.

Jeszcze jedna dymisya.
Wiedeń. (T B K \  Jak donosi „Mil. C orr." 

cesarz zgodził się na dymisyę zasfępcy szefa 
sztabu generalnego marszałka polnego poruczni
ka Rudolfa L a n g e r a  i zastrzegł sobie jego 
ponowne powołanie na wyższe służbowe stano
wisko. W uznaniu dotychczasow ej działalności 
nadał mu krzyż komandorski orderu Stefana.

W znaku „ reform" Kokowcewa.
Petersburg. (T el. pry w .) Sąd okręgowy 

skazał burmistrza W yborga, Fagerstróm a na 6  
m iesięcy więzienia i usunięcie z zajmowanego 
stanowiska z zakazem zajmowania posad pań- 
s *vowych i publicznych przez trzy lata, zaś 2 
radnych w yb crs'icn  na dwa m iesiące więzienia 
i niemożność zaj nowania posad przez 2  lata.

Blałysl k. (T eł. pry w .) Aresztowanych z 
powodu podejrzenia o należenia do „Bundu“ 
delegata białostockiego na ostatni Zjazd rzemie
ślniczy w Petersburgu, Czemeryhskiego i tkacza 
Minefa wysłano etapem  do gub. archangieiskiej 
na 3  late więzienia.

Kijów. (T el. pry,w.) Redaktora gazety „Ki- 
jowsKaja Żyżń“ Zerensdorfa skazano administra
cyjnie na 4 0 0  rubli lub dwa miesiące aresztu  
za zam ieszczenie artykułu hr, Mlnlna p. t. „ Ju 
bileusz i dni powszednie".

Wilno. (T el. pry w.) Dokonano rewizyi w 
kancęlaryi kościoła OO. Bernardynów w poszu
kiwaniu domniemanych nadużyć w związku z od- 
p daniem parafian od cerkwi prawosławnej. Od 
wszystkich proboszczów katolickich zażądano 
przedstawienia listy osób, które były prawosła
wne, a w ostatnim czasie zaliczone zostały do 
parafii Katolickich.

Ki ów. (Ag. P e t.)  G enerał-gubernator za
rządził z a m k n i ę c i e  „Związku równoupra
wnienia kobiet polskich*' z powodu trzymania w 
bibl o tece  Towarzystwa nielegalnych książek.

Z Rady &&kohsej krajowej,
M inister wyznań i ośw iaty przyznał VII klasę rangi 

nastąnuj cym  profesorom  szkól średnich : Tom . Szafran o
wi w B jzeż a n a cli, ks, dr. iMateus Czopowi w Jarosław iu. 
B ron . Sw ibie w gim n. IV w Krakow ie, Jen o w i Kosęowi
eżowi w gżmn. V  we I.w o^ le , .Antoniemu B o rz em sk iem '1 
w gim n. VII we Lwow ie, S t n i s ł .  D ańcow i w gim n. VIII 
we Lwowie, ks. Józefow i Tom asikow i w gim n. w P od gó
rzu, B o k s ł. Sto jenow skiem u w gim n. polskie.n w Przem y' 
ślu i And K iait-ckiemn w gitnn. w Z ło cbo w K

Rada szłmlna krajowa zatw ierdziła w zaw odzić n au 
czycielskim , n a d iją c  im tyrał p rofesora, n astęp u jący ch  rz e 
czywistych naw eycieli w s^k Ja c h  śred i.ich : Stanisław a 
Tynelskiego w filii gim n. w S im bo iize , ks, dra Ja n a  'Y iśli- 
cklego w gjm n. li w Tarnow ie, K arola Kram arczyka w 
girrin. w Ja » Je ; n a a -ie  Kazim ierzowi Sosnow skiem u, prof. 
gim n. I. w Nowym Sączu , przydzielonem u do Akademii 
handlowej w Krakow ie, pooadę nauc yćtelską w tym  za
kładzie, n c d a l: ks. Kazim ierzowi Litw inow i, zasr. naucz,
w gim n. w G orlicach , posadę nauczycielską w tym zakła
d zie; zam ianowała zast. naucz cieii w szkołach śred n ich : 
Juliusza Szaw łow skiego w g irrn . potskiem  - w Przem yślu 
ks.. L eona r .o c z ja , katechetę szkoły im . Jadw igi w T arn o 
polu. -:ast. naucz, grecko-kat. reiigii w g im n . im . F ra n ci
szka Józefa w Tar. op oiu , Adam a Rzepeckiego w g im re - 
zyum w Stry ju , Berischa S tre if. ra w szkole realnej w T a . - 
nopolu, zam ianow ała B ron Giprulą. naucz, szkoły wydz. 
w W ieliczce, zas.ęp cą naucz, szkoły ć  wiczeń w sem n. nau- 
ezycielskiem  męsk. w Krośnie ; przeniegła -.ast. naucz, w 
szkołach śred n ich : Stan. Piotrow icza z gim n. w Sam b o rze  
do filii gim n. IV we Lwowie, dr. Jó z e fa  Miegesa z gim n. 
IV we Lw ow ie do gimn. poi. w Frzem yślu, M iecz. Pawłow
skiego z gim n. w G orlicach  d o  gim n. w D rohobyczu , 
Stan . Dudka z gim n. w D ronobyczu o c  gim n. w G o rli
cach , W łócz. Adrya nowi cza z gim n. akad. w e Lw ow ie do 
gim n. rusk. w Przem yślu.

KRONIKA.
Kalendarzyk*
D z i ś  (21 g.-udula): rzym -kat. T om asza, — g .,-  

kat. Patapia.
W schóa sło ńca o g. 7 1 8  ran o, zachód słońca o g. 

3 ‘23  po południu.

P ro g n o z a  ną dziś:
G a l i c y a  w s c h o d n i a :  P og od a piękna, n iep e

wnie, m róz, zachodni m ierny wiatr.
G a l i c y a  z a c h ó d  r. * a :  Z m iennie, p oen jnu rno, 

niepew nie, n ieco  c iep le j, poiudn. zach oan l m ierny wiatr.

R e p e rtu a r  te a tr u  m ie js k ie g o :
W so b o tę , 21 grudnia wyjątkowo o  3-cipj popołud. 

dla m łodz. szk o ln e j „ Z b ó jcy " trageaya Scp illera  z Żela
zow skim  w roli Franciszka M ora.

W sobotę. 21 grudnia o g. w ieczorem  „K och a
ny A ugustynek" operetka Palla.

Kino „KOPERNIK** (Sans riva!) Koperniku 2, 
D ziś nowy program . Sensacyjn e dram aty i hum oreski, 4 l3 ó

Mianowania w magistracie. Prezydyum  
miejskie, wykonujące funkrye przysługujące R a
dzie miasta, na posiedzeniu w czorajszem  zam ia
now ało: w etacie konceptowym magistratu rze
czywistymi starszymi radcam i w VI. randze Cze- 
sława Pawłowskiego i Józefa Zawistowskiego- 
rzeczywistym radcą w VII. randze Ferdynanda 
Śledzinskiego, sekretarzem w VIII. randze Stani
sława Rc-gosza, komisarzami konceptowymi w IX. 
randze dr. Józi ta Skowrona i Stanisława Sm o
lenia; w etacie man puhcyjnym  starszymi komi
sarzami manipuLcy ymi w VIII. randze Józefa  
Szerem etę i Edn unda Poeche, starszymi o fic ja 
łami m anipulaojn mi w X. randze Augustę 
Stóckla, Jana PrzybyLkiegc, Rudolfa Winnickiego. 
Jana Skorusa, Kazimierza Waydę i „extra sta-  
tum “ Jana Bułata, ofiryałami manipulacyjnymi 
w XI. randze Stanisława Ostrowskiego, Alfreda 
Cetnarskiego, Włodzimierza Brzeskiego, Włodzi
mierza Cetwińskiego i Stefana Dąbrowskiego; 
w etacie kancelaryjnym starszymi kancelistami 
w XI. randze Teofila Dąbrowskiego, Aleksandra 
Grabowskiego, Emeryka Rudnickiego, Stanisława 
IlłakowiczŁ, K arola’ Chrzanowskiego, Władysława 
Krzeczunowicza i Włodzimierza Komarzewskiego, 
kancelistami w XII. randze Karola Mazura, Anto
niego Piotrowskiego, Oskara Manolin, Józefa  
Ostrowskiego, Sylwestra Czarneck.ego, Eugeniu
sza Kublina, Eugeniusza Fleszera’, Eugeniusza 
Adamowskiego i Leona Szfc.epina; nadało pre- 
zentę na posadę kierowniczki szkoły pospolitej 
żeńskiej im. Kościuszki Antoninie Zdobnickiej. 
Prolongowano na dalsza 3  lata t. j. 1913 , 1914  
i 1913 dary z łaski funkeyonaryuszom, wdowom 
i sierotom po tychże, nie mającym prawa do sta
łego zaopatrzenia.

Pogrzeb śp. radcy dworu Ludwika Wierz
bickiego, byłego dyrektora kolei pańatwow. we 
Lwowie, odbył się wczoraj popołudniu na cm en
tarz łyczakowski, ^atobrw^kondukt otwierała ka-



pzla kniejowa ze Stryja, dalej szła sfryjska kole
jowa straż pożarna oihotnicza i stryjska Czy
telnia kolejowa, podurzędnicy i służba 1 olejowa 
oraz lwowska Czytelnia kolejowa ze sztandarem  
i orkiestrą; za trumną kroczyła żałobą okryta ro
dzina oraz mnóstwo publiczności wśród której 
było bardzo wiele osób ze świata kolejowego i 
technicznego.

Z  teatru miejskiego d o n o szą : Ulu
biona, zwłaszcza przez dzieci, czarodziejska, 
bajka operowa „ Ja ś  i M ałgosia", dana będzie J 
z pewnością w najbliższy poniedziałek popołu
dniu w pół do 4-tej w bardzo starannej obsadzie. 
Dziś w sobotę popołudniu o 3-ciej dla młodzieży 
szkolnej „Zbójcy" tragedya Fryderyka Scldliera 
z p. Romanem Żelazowskim w roli Franciszka 
Moora.

Rozprawą d.'. Augustyna Wróblewskiego 
w Krakowie odroczońo Dez oznaczenia terminu.

Zbrodnicza strzelanina. Ubiegłej nocy w 
Łagiewnikach nieznany jakiś mężczyzna napadł 
na w racającego do domu Stanisława Ożoga, cie
ślę z zawodu, i bez powodu strzelił do niego z 
browningu. Kula przeszyła klatkę piersiową. Ożoga 
odstawiono do szpitala; napastnik zbiegi.

Napady bandyckie b ez  końca. W czoraj i 
w południe na ul. Cegielnej w Łodzi dwóch ban
dytów napadło na Abrama Lipszyca, który wiózł! 
z  banku ?5000 rubli na wypłaty. Jeden  chwycił | 
go za szyję i począł dusić, drugi wyęiągnął mu i 
portfel z pieniądzmi, poczem obaj umKnęli.

Ta  emnica jednoroczniaka. W czoraj wie- i 
czorem  znaleziono na W ałach gubernatorskich' 
leżącego w stanie bezprzytomnym jednoroczniaka i 
19 pułku obrony krajowej. Zawiadomiona o tem  
wojskowość zabrała jednoroczniaka do szpitala 
garnizonowego. Powód, dla którego jednoroczniaK  
znalazł się w takim stanie, wojskowość okrywa 
tajemnicą.

Przykry wypadek. Na dyrektora Barącza  
na pi. Halickim najechał wczoraj jakiś powóz, 
przyczem dyr. Barącz doznał dotkliwych obrażeń 
Potłuczonego odwieziono doróżką do domu.

Sprawy brukowe. W oinica Jan  Żyła na
jechał w ul. Słońecznei na Ryfkę Grossrnan i 
siljiie ją potłukł.

Przytrzym ano błąkającą się 1 1 -letnią Hankę 
Kondral koło szkoły Piiam ow icza z tlumokiem  
rozmaitych rzeczy. Zachodzi podejrzenie, że owa 
dziewczyna jest identyczną z oszustką która

Kręci się po domach i onkradu mieszkania. Od
dano ją do aresztów policyjnych.

Zmarli 2(# grudnia b. r. P aw ęcka M arya, w iaść. 
rea ln ości, I. b6, Lew andow ski, d ozorca dom u, li 4. W ierz
bicki Ludwik, em er. dyrektor kolei państw .. 1. 78 , Tarbe 
A nna. żona urzędnika notaryahiego. 1. 3-5, Bukow ski W ło
dzim ierz, urzędnik b a n k o w i, I. 5 4 , Zaieski M ikołaj, rolnik, 
i. 45, Rogalska Paulina, żona lob o fn ik a  kolej., f, 28.

LkJT J A C  KINOTEATR ARTYSTYCZNY
ul. Gródecka Ł

D Z IS IE JS Z Y  P R O G R A M ,
I j u i  n a d s z e d ł  film  w o je n n y  N r S „ O b lę ż e n ie  S k u ta -  
j  r i"  lv 12 o b r a z a c h . Strzały  z n im at do fortów i atak  na 
' Legnety zd jęte  z bardzo b lizk ie j o d leg ło ści i d oskonale wi

doczne. R ró *  k o p a iń . d ram at w 2 aktach , wzbudza p o
w szechną s .n sa c y ę  grozą zalewu kop aln i wodą zaskórną 
i kontrastem  życia akcyonaryuszy i górników , narażonych 
na śm ierć w podziem iach każdej chwili. O prócz teg o  4 
inn e bardzo ładne obrr.zy. 4158

Depesze „Ekonomisty,,,
Z giełdy.

Wiedeń. (Tel. w ł.) Giełda wczorajsza miała 
tendencyę zwyżkową z powodu pomyślnej sytuacyi 
zagranicznej oraz wiadomości o rozpuszczeniu  
rezerw ne północnym wschodzie monarchii. Cały 
szereg papierów kursujących poszedł w górę, 
renty również doznały zwyżki.

Nowa moneta we Francyi.
Paryż. (T B K ). Izba uchwaliła wycofać z 

ociegu drobną monetę i zastąpić ją dziurkowaną 
monetą niklową.

Spraw iania g le ite z  t t o m o m
, Spirytuś.

W ied eń  20 grudnia 1913 (telefon własny). Za to
war .kontyngentowany z dostawą natychmiastową su 100 
HI. płacono 5 9 '— ao 6 0 * ~ . Gotów ką —■— i —*— 

lendeneya: silna.

Ropa.

D zienne cenv ropy largu lwowskiego z dnia - 0  grudnia 
19 12 v.

W szystko za 100 kg. netto.
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WALKA.
Przełożyła

Jadwiga Mroczkovjska.

Ferm T a-Jen n , z rozkoszą słucham muzyki 
twych słów pełnych kurtuazyi. Pczw ól mi na nie 
odpowiedzieć według przepisów: „Ktokolwiek zo
stał zobowiązany do doręczenia poselstwa lub 
ogłoszenia jakiejś nowiny, nie powinien ani przez 
jedną noc przetrzym yw ać ich u siebie w domu. 
Obowiązany jest załatwić to tegóż sam ego dnia". 
Ftn n  Ta-Jenn , dziś rankiem, gdy zapiał drugi 
kur, w eszła do tego portu dzonka centralnej 
nacvi, a za nią i  inne, Ich naczelnicy oddani mi 
ludzie wypełniający wolę Jego  Boskiego M a
jestatu, powiadomili mię pierwszego o tem , cz e 
go nic nie wiedziały jeszcze władze tego pań
stwa.

A ja ci to pow tarzam : .wczoraj niedaleko 
wyspy, którą Nippończycy nazywają Tsoushima, 
tysiące okrętów starły się ze sobą na morzu. 
Olbrzymia fiota Orosów uległa w tej walce. P o 
zostały z niej tylko szczątki. Przypomniały mi 
się przepisy U -K i i ośmieliłem się przypomnieć 
ci je w swym liście : „W pierwszych m iesiącach  
lata nie zwołuje się na wojnę wielkich zastępów  
ludzi. Gdyż pan tego m iesiąca władca Ognia 
skazałby je na zagładę.

Jan  Franciszek Felze podniósł się nagle. 
W sparł się na m arach i omal, że nie zapomniał 
o zasadach dobrego wychowan:a.

—  Co mówisz, P e - i l a - J e n n !  Rosyjska flo
ta pobita?... czy...

W strzym ał się w porę, uświadomiwszy so 
bie, jaką byłby popeinił wielką nieostrożność za
dając gospodarzowi pytanie; pobłażliwy Tcheou  
P e-i zaczął mówić szybko, pokrywając w ten 
sposób zręcznie nietakt gościa.

—  Złożono mi mnóstwo sprawozdań. Wiem  
już teraz o wszystkich najistotniejszych szczegó
łach. Czy nie zechciałbyś posłuchać dokładnego 
opisu?

Felze opamiętał s ię :
—  Z roikoszą —  rzekł, opamiętawszy się, 

—  z rozkoszą będę słuchać wszystkiego co u- 
znasz za stosowne powiedzieć mi.

—  Zapalmy więc —  rzekł Tcheou P e -i —  
i pozwól, by mój osobisty sekretarz, któremu ję- 
zj k Fou*lang-sai’ów nie jest obcy, przyszedł i uży
czając nam wiedzy, p rzeczy t.ł i przetłum aczył 
streszczenie tego wszystkiego co od dzisiejszego  
ranka, aż do tej chwili zaszło.

Z rąk klęczącego u jego wezgłowia dziecka 
wziął fajkę, a Felze z rąk drugiego dziecka. Kłę
by szaregp dymu snuły się dokoła lampy o cie
nionej motylami i muchami z zielonej emalii.

U  stóp palaczy opium, przysiadł sekretarz, 
bardzo stary człowiek w cia p ce  z gałką z cyze
lowanego korala i czytał głosem chrapliwym, nie- 
nawykłym do dźwięków mowy zachodu...

—  Fenn T a-Jen n  —  rzekł Tcheou Pe-i po 
skończeniu długo trwającego czytania —  przypo
minasz sobie m oże rozmowę, jakąśmy mieli tu, 
na tem  m iejscu nazajutrz, po twem przybyciu do 
tego m iasta. Zapytałeś mię wówczas, czy sądzę, 
iż państwo W schodniego Słońca musi niechybnie 
paść w w alce z O rosam i. Odrzekłem ci, że nic 
nie wiem i źe zresztą jest to rzeczą małej wagi

—  Przypominam sobie wybornie — rzeW  
Felze. Z swej łaskawości raczyłeś mi nawet o- 
biecać, że pomówisz ze mną jeszcze o tej ba
gatelce. g Jy  nadejdzie właściwa pora.

Spraw ozdanie zaprzysiężonego sonzaL Alfon-«i
Gostkowskiego. Lwów P a s rż  Hausm arta I. 1, te ł. ffr. 1 0 5 9

Ceny podane w halerzach  za 100 kg. loco hystarnu  
sfeeyo Borysław , zam knięcie notowań g o Js  & poprt. 

Waluta (term in dostawy):

31 grudnia 6 8 4 — 686
31 stycznia 0 9 5 — 697
sfy czeu -lu ty m arzec 705- -7Ó7
lUiy-m arzec-ku-iedeń M g -  -7*15
rok 1913 750— 7 6 0

T e n d e n c ja : P op yt za tow arem  bardze znaczny,
w obec czego cen y siłu je w zrosły i zachow uj., daiei 
silną tend encyę zwyżkową. Zaw arto fransakeye na kilkaset 
cystern , z term inem  styczniow ym , jais rów nież prem ii na 
tensam  term in .

Ceny dalszych term inów  podane przypuszczalnie.

Zboże,
Budapeszt drća 20  grudnfa 1912,
P sz en ica  na k w iecień  11*63— U ■69, pszenica na m aj 

— •—:, Żyto na kw iecień 1 0 '1 8 — 10*19, O w ies na kw iecień 
10*78— 10*79, Kukurudza na ma) 7  4 0 — 7*.41 

O ferty: 's ła b e ,
Chęć kupna: m ierna.
Usposobienie: tnicrr.e.
P ogod a: piękna.

Zamkniecie giełdy wiedeńskiej
Wiedeń, dnia 2 0  grudnia 1913,

Dziś o gods. 2*30 popoł. notow ano.

Akeye au str. Zakładu kredyt. 609*— . Akcys węgier
skiego Zakładu k red yt 7 8 °  5 0 , Akcys Anglobanku Si 4*— , 
Akcye Unlonbanku 564*75, Akcye I andarbar ku ■ 485*50, 
Akcy* Bankvereina 4 9 9  5 0 . Akcye B od enk reJit 1 1 7 0  — *—  
Akcye galic. Banku hip. 028*— , Akcye P ieskiego f?anku 
kredytowego 660*— , Akcye kolei państw o»ych  677*50, AW- 
cve ».olei ootudniowej. 99  5 0 , Akcye kolei półn. 473 5 , 
Akeye kolei crerniow ieckiej 501*—, Akcye Al pin? 9 8 4 — . 
Akeye Rim a Muranyi 690  50 , Akeye P ra g  (W a r z . za! 
332 0 — 3 320 , Akcye F ab r. broni 883*— , Akeya turecki 9 
tytoniowe 285*— , Akcye gal. K arpackiego I W .  naft. 757*— . 
Oblig. węg. indemniz. — *— , R enta maio-jra 83*70, 
Renta tron austr. 8 4  10, R enta kor. węg. 83*45, 55  I. i *t . 
Tow. kred. z emsk. 81*90 4-proc. listy  Ja n k u  hi poi. 8 2 * —, 
4  pół prnc. J. Banku hi u 89*50; 5 -proc. h it . Banku hi poi. 
— *— , 4 proc. listy banku kraj ~ * — , 4  : p ił  proa. t5. cr. 
90  50, 4-proc. gal. "Oblig. prop. 93*70, 4-proc. j J  poży
czka kraj. z r. 1893 82*50, 4 -proc. p o i/cz k ?  u. L w o ra  
86*— , 4-p roc poż. m. Krakowa 81*25, Losy tur. 212*75. 
Marki 1 8  40, Ruble 2 5 4 * - ,  i -p ro c . ren ta  ra jy j* . l i l i r .
000*— , .akcyc Skoda 712*— , G alie. Bank Kred. — *-------- *— .
Poważ, Bank depozytowy —  — ,  Nowa ( j t u  au ro  a. a u s tr . 

’ »
U sposobienie bardzo silne I ożywione z powodu 

znacznych lokainych  i budapeszteńskich zakupień oraz p o 
kojow ej sytuacyi. R enty poszły w górę.

—  Pam ięć twa jest bez zarzutu —  rzeki 
Tchou P e-i. —  Dobrze w ięc! A trudno o lepszą 
chwilę ku temu.

Oto W schodzące Słońce nietylko, że nic 
zaszło, lecz przeciwnie tryumfuje. Należy byśmy 
korzystając z czasu, zbadali prawdziwą w artość 
tego zwycięstwa. A jeśli to badanie przekona r.as
0  tem , iż w artość ta jest właściwie żadną! okaże 
się wówczas, żeśmy mieli słuszność, twiezdząc 
niegdyś, iż ta obecna woma jest bagatelką i że 
wynik nie ma żadnej doniosłości.

Felze, który zaczął właśnie palić, w m ilcze
niu odtrącił gorącą fajkę i opierając lewy poli
czek na skórzanej poduszcze, utkwił spojrzenie 
w gospodarzu. Tcheou Pe*i, paląc9 wciąż, ciąg
nął ;

—  Napisane jest w księdze Mena T reu : 
„W szczynacie wojny, narażenie na zgubę życie 
wodzów i żołnierzy; ściągacie ne siebie nieprzy- 
jaźń książąt. Czy serce wasze znajduje w tein 
rad o ść? Nie Postępujecie tak tylko w pogoni 
za wielką przyszłością: C hcecie rozszerzyć gra
nice waszych państw i poddać swym piawom  
nawet cudzoziemców. Lecz dążenie do tego celu 
takimi środkami, równa się wdrapywaniu na drze
wo dla łowienia ryb. Przeciwstawienie siły sile 
powodowało zawsze li tylko ruinę i barbarzyń
stwo. Należy tylko usilnie starać się o dobrotli
we rządy. Wtedy wszyscy oficerowie, a w ich 
liczbie i oficerowie krajów ościennych —  zechcą  
uprawiać rolę w wdszych w łościach. Wszyscy ku-t 
pcy, czy to wędrowni, czy to osiedleni a z nimi
1 obcy, zapragną składać swój towar na waszych  
rynkach. Jeśli tak będą usposobieni, któż wów
czas będzie ich w stanie zatrzym ać. Znalem  
księcia, który panował najpierw; na przestrzeni 
sześćdziesięciu lis, a potem nad calem  pań
stw em ". (C . d. n.)
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